
Gdy Jezus usłyszał o śmierci Jana
Chrzciciela, oddalił się stamtąd łodzią

na pustkowie, osobno. Lecz tłumyzwiedziałysię
o tym i z miast poszły za Nim pieszo. Gdy
wysiadł, ujrzałwielki tłum. Zlitowałsię nadnimi
i uzdrowił ich chorych. A gdy nastał wieczór,
przystąpilidoNiego uczniowie irzekli: «Miejsce to jestpustkowiem ipora jużpóźna. Każwięc rozejść się tłumom: niech
idą do wsi i zakupią sobie żywności». Lecz Jezus im odpowiedział: «Nie potrzebują odchodzić; wydajcie im jeść!»
OdpowiedzieliMu: «Nie mamy tu nic prócz pięciu chlebów i dwóch ryb». On rzekł: «Przynieście Mi je tutaj». Kazał
tłumomusiąśćna trawie, następniewziąwszypięćchlebówidwie ryby, spojrzałwniebo, odmówiłbłogosławieństwo
ipołamawszychleby, dał je uczniom, uczniowie zaś tłumom. Jedliwszyscydo syta, a z tego, co pozostało, zebrano
dwanaście pełnychkoszyułomków. Tych zaś, którzyjedli, byłookołopięciu tysięcymężczyzn, nie licząckobietidzieci. ■
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ZA PÓŹNO? TO W SAM RAZ!

Augustyn Pelanowski OSPPE
liturgia.wiara.pl

N akłonić ucho, by się nakarmić? Brzmi z pozoru jak
poemat dadaistyczny. Tymczasem duch człowie­

ka syci się słuchaniem, tak jak ciało pokarmem. Słuchać,
tak jakby się smakowało przysmaki! Bóg daje za darmo
nieskończenie więcej, niż my możemy kupić, płacąc
skończenie mniej. Kto zaznał, jak słodki jest Pan, tego nie
oderwą od Chrystusa ani problemy, ani deficyty, ani
ubóstwo, ani nawet piekło.

Giovanni Lanfranco ­ Cud chleba i ryb (1 620­1 623 r.)

XVIII NIEDZIELA ZWYKŁA

Beata Obertyńska

* * *

Jakże mnie to zawstydza i gniewa, wgruncie rzeczy.
Tym bardziej, że z niczyjej, bo najwłaśniejszej winy.
Zamiast złotego bochna zasług i wyrzeczeń,
Tylko te – dobrej woli jałowe okruszyny…

Uczniowie mieli jedynie 5 chlebów i 2 ryby. Od dawna
dopatrywano się w tych pokarmach aluzji do Tory albo do
pięciu ran Chrystusa, jak również do Starego i Nowego
Testamentu albo do dwóch przykazań miłości Boga
i człowieka.
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NIE BĘDĄ ZADAWAĆ ŚMIERCI.
KATOLICKIE PLACÓWKI ZDROWIA
WE FRANCJI ZAPOWIADAJĄ
OBYWATELSKIE NIEPOSŁUSZEŃSTWO

dramatyczny list ukazał się 28 lipca. Wyrażają w nim bardzo
realną obawę, że ich instytucje będą zmuszane do stosowania
procedur zadawania śmierci, co jest sprzeczne z ich podstawową
chrześcijańską misją. Pod apelem podpisała się bezpreceden­
sowa liczba dyrektorów katolickich szpitali, klinik i placówek
opieki zdrowotnej. Stwierdzają oni, że są spadkobiercami
„tysiącletniej tradycji wspierania chorych” i sprzeciwiają się
nakładanemu na ich placówki obowiązku zezwalaniu na
„wspomagane samobójstwo” i eutanazję.

Piszą też wprost o „łamaniu sumień” i zadawaniu także
personelowi placówek „cierpienia moralnego”. Takie cierpienie
wynika z potencjalnego „współudziału” w czynach, które
„przekreślają wyznawane wartości” i misję pracowników ich
ośrodków. Dodają, że skutki ustawy eutanazyjnej spowodują, że
osoby wrażliwe mogą dojść do przekonania, „że są ciężarem i że
ich śmierć byłaby korzystna dla bliskich lub społeczeństwa”.

Autorzy apelu dodają, że są „świadomi trudnych przypadków”
i mają z nimi do czynienia od zawsze, ale zamiast zadawania
śmierci, „korzystają ze swoich umiejętności i wiedzy specjalis­
tycznej w zakresie opieki paliatywnej, by służyć długoterminowo
osobom starszym i niepełnosprawnym”. W placówkach kato­
lickich, jak podkreślają, celem jest nie tylko łagodzenie bólu
fizycznego, ale także „nadawanie życiu sensu i celu aż do jego
naturalnego końca”.

W aspekcie śmiercionośnej ustawy, proszą władze o „więcej
zasobów, więcej wolności, więcej uznania, aby nadal pomagać
tym, którzy cierpią. „Solidarność, wsparcie, opieka paliatywna
i ciągłe innowacje medyczne zawsze będą naszymi odpowie­
dziami” – kończą swój dramatyczny apel.

Ustawa eutanazyjna została przyjęta ostatecznie 1 5 lipca.
Część zapisów zaskarżono do Rady Konstytucyjnej, ale
wszystko wskazuje na to, że Francja dołączy, zgodnie z obiet­
nicami prezydenta Macrona, do obozu państw z kręgu cywilizacji
śmierci i pójdzie drogą Belgii, czy Holandii.

Tak zwana „wolność umierania”, którą wprowadza ta ustawa,
stanie się szybko „prawem do zabijania”. Zapewne tak jak
w innych krajach, procedury szybko doprowadzą do rozmaitych
nadużyć, banalizacji wartości życia i rozszerzania zakresu
ustawy. Szczególnie narażone są osoby przewlekle chore i osoby
z niepełnosprawnością intelektualną.

Lektura ustawy wskazuje na zagrożenia związane z nadu­
życiami i jak stwierdza dr Grégor Puppinck, dyrektor ELCJ
(Europejskie Centrum Prawa i Sprawiedliwości), jest „prawdziwą
„autostradą” do zadawania śmierci”. Wskazuje, że cała
„procedura” może zostać przeprowadzona w niecałe trzy dni
przez jednego lekarza, bez informowania rodziny pacjenta.
Wniosek o zdanie śmierci nie musi być nawet sporządzony na
piśmie. Można go wyrazić ustnie i bez świadków.

ECLJ działa na rzecz zachowania „azylu”, czyli ośrodków,
w których eutanazja będzie zakazana, a pacjenci i mieszkańcy
będą bezpieczni. Broni też wolności instytucji religijnych do
odmowy przeprowadzania eutanazji w swoich placówkach.
Centrum przesłało m.in. opinie w tej sprawie znanych autorytetów
do Rady Konstytucyjnej, a wśród 37 sygnatariuszy znajdują
się m.in. czterej byli sędziowie Europejskiego Trybunału Praw
Człowieka, byli komisarze europejscy i naukowcy. ECLJ
zapowiada też, że jeśli Rada Konstytucyjna nie zagwarantuje
wolności instytucji religijnych, jest gotowe skierować sprawę do
Europejskiego Trybunału Praw Człowieka. ■

Bogdan Dobosz
pch24.pl

1 50 dyrektorów szpitali chrześcijańskich odmawia
zadawania śmierci swoim pacjentom i podopiecznym. Na
kilka tygodni przed wejściem w życie ustawy o tzw.
„wspomaganym samobójstwie”, która wprowadza
eutanazję, 1 50 szefów chrześcijańskich instytucji opieki
zdrowotnej zapowiedziało, że się do nowego prawa nie
zastosuje. Wystosowali też apel ­ „list otwarty” co władz,
który ukazał się na łamach dziennika „La Croix”.

W swoim apelu stwierdzają, że „z radością chcą ulżyć
cierpieniu, ale nie pomagać w zadawaniu śmierci”. Ich

Połamać chleby, to jakby złamać tajemniczość treści,
zrozumieć sens zapisu w jego duchowej warstwie, w jego
wewnętrznym smaku. A może to odniesienie do męki
Chrystusa, w której złamał zapieczętowany sens proroctw
mesjańskich? Najważniejsze dla nas jest jednak to, że
Jezus ma pokarm na głód miłości!

Miejsce było puste, ale z każdą pustką Bóg potrafi sobie
poradzić, wypełniając ją cudownie obfitością. Pora była
spóźniona, ale dla Jezusa nigdy nie jest za późno! Nie sądź,
że wszystko stracone. Nastał wieczór, ale gdzie jest
Światłość świata, widać to, co najważniejsze, a znika to, co
odciąga naszą uwagę od Boga.

Mówimy, że jest już za późno, ogarnia nas rezygnacja,
czujemy się zawiedzeni. Tymczasem właśnie taki czas dla
Jezusa to jedyna okazja, by w całej obfitości okazać swą
łaskawość. Chodzi tylko o to, by w takim momencie nie
opuścić Boga! Tłumy mogły przecież odejść, widząc, że nie
ma co jeść i nie ma nikogo, kto by mógł temu zaradzić. Nie
opuszczaj Boga nawet wtedy, gdy trwanie przy Nim wydaje
się oczywistą stratą i absurdem. Nie wierz faktom, tylko
Bogu! Nie pożałujesz! Pustka z Bogiem jest zawsze
pozorna jak szary papier opakowania, który ukrywa
prezenty pod choinkę. Nigdy nie powinniśmy wątpić
w wynagrodzenie tych pustych godzin spędzonych na
modlitwie lub przy czytaniu Biblii.

Pamiętam chińską bajkę o trzech braciach, którzy
przemierzając świat, dotarli do wielkiego pustego pałacu.
Najsilniejszy wziął skarby i uciekł, średni porwał królewnę,
a najmłodszy spóźnił się, więc w pałacowych komnatach
nie znalazł już nic. Siedział smutny na progu. W nocy
usłyszał głos, który obwieścił mu, że cały gmach jest jego.
Głos prosił, by poczekał jeszcze trzy dni. Chłopak nie miał
nic do stracenia i poczekał. Po trzech dniach przy bramie
stał wierzchowiec najstarszego brata z workiem skarbów,
a obok drugi koń z przerażoną królewną. Opowiedziała, że
bracia zginęli, gdyż chciwość odebrała im rozsądek
i chwaląc się zdobyczami, wzbudzili morderczą zazdrość
ludzi z pobliskiego miasteczka. Królewna uciekła i zabrała
wierzchowca ze skarbami. Żyli długo i szczęśliwie. Dobrze
jest się spóźnić! ■
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J est XVIII Niedziela Zwykła. W kalendarzu liturgicznym
tym tygodniu: we wtorek wspomnienie św. Jana Marii

Vianneya – prezbitera, w czwartek święto Przemienienia
Pańskiego; w piątek wspomnienie św. Dominika – prezbitera.

7 sierpnia, w piątek przyjmiemy po południu około 800
pielgrzymów z diecezji bielsko­żywieckiej. Wychodząc po
Mszy św. z kościoła możemy złożyć dar pieniężny, który
pozwoli nam przygotować dla pielgrzymów poczęstunek
a także na wsparcie członu Chrzanowskiego pielgrzymów.
Bóg zapłać za wsparcie.

We wtorek o godz. 9.00 zapraszamy na spotkanie osoby ze
Straży Honorowej Najświętszego Serca Pana Jezusa
i Rodziny Radia Maryja.

Przed nami pierwszy piątek miesiąca – spowiedź rano jak
zwykle; później dyżur w konfesjonale od 9.30 i Msza św.
o 1 2.00. Po południu nabożeństwo do Bożego miłosierdzia
o 1 5.00 i po nim początek spowiedzi. Msze św. o 1 6. 00 i 1 8.00.

Zapraszamy na nocne czuwanie z piątku na sobotę.
Będziemy modlić się o uwolnienie, uzdrowienie i nowe życie dla
uzależnionych i ich rodzin. Gorąco zachęcamy do udziału w tej
modlitwie przed Najświętszym Sakramentem w dowolnej
godzinie nocnej.

W sobotę nabożeństwo wynagradzające Niepokalanemu
Sercu Matki Bożej: po Mszy św. o godz. 8.00 rozważanie
i różaniec. Odwiedziny chorych z Komunią św. od godz. 9.00.

Powiatowa Rada Bartnicza zaprasza 9 sierpnia na Rynek
w Chrzanowie na Powiatowe Święto Miodu. Rozpoczęcie
Mszą św. o godz. 1 4.00.

Za tydzień druga niedziela miesiąca – ofiary składane na
tacę przeznaczone będą na prace prowadzone przy kościele.

Zapisy na pieszą pielgrzymkę do Częstochowy w Domu
Katechetycznym przy Parafii MB Różańcowej dzisiaj od 9.00­
1 4.00 i od 1 6.00 – 20.00. Od jutra do 6 sierpnia od 1 5.00 do
1 9.00.

W ostatnim tygodniu do wieczności odeszli: Jerzy Smółka,
Andrzej Mikosz. Wieczny odpoczynek racz im dać, Panie,
a światłośćwiekuista niechaj im świecina wiekiwiekówamen.

Składamy serdeczne Bóg zapłać za wszelkie dobro
duchowe i materialne. Wszystkim parafianom i wypoczy­
wającym życzymy dobrego tygodnia. ■

OGŁOSZENIA PARAFIALNE

KARABIN I SUTANNA – KAPELANI
POWSTANIA WARSZAWSKIEGO

Około 150 duchownych katolickich pełniło podczas
Powstania Warszawskiego posługę kapelanów
oddziałówAK i szpitali polowych. Przez 63 dni byli przy
walczących – odprawiali Msze św., spowiadali,
pocieszali rannych, organizowali modlitwy, grzebali
poległych i błogosławili małżeństwa. Około 50 z nich
zginęło pod ostrzałem lub zostało zamordowanych
przez Niemców.

Kapelani stanowili integralną część struktur Armii
Krajowej. Na czele duszpasterstwa stał ks. płk.

Tadeusz Jachimowski „Budwicz”, który został rozstrzelany
8 sierpnia po wyprowadzeniu z kolumny cywilów. Po jego
śmierci organizację opieki duszpasterskiej przejął
ks. Stefan Kowalczyk „Biblia”. Mimo ogromnego chaosu
i braków kadrowych dbał, by żadna dzielnica ani oddział nie
pozostały bez kapelana.

Do najbardziej znanych kapelanów należeli m.in.
ks. Zygmunt Trószyński „Alkazar”, o. Józef Warszawski SJ
„Ojciec Paweł”, ks. Władysław Zbłowski SAC „Struś” oraz
o. Tomasz Rostworowski SJ „Ojciec Tomasz”. Wielu z nich
miało za sobą doświadczenia wojny polsko­bolszewickiej
lub działalności konspiracyjnej.

Szczególnym bohaterstwem odznaczył się ks. Jan
Salamucha, wybitny logik i profesor Uniwersytetu Jagiel­
lońskiego, który pozostał z rannymi w Reducie Wawelskiej
na Ochocie i został rozstrzelany przez żołnierzy RONA.
Podobnie dominikanin o. Michał Czartoryski nie opuścił
ciężko rannych w szpitalu na Powiślu. Odmówił zdjęcia
habitu i zginął wraz z podopiecznymi. Obok niego do grona
1 08 błogosławionych męczenników II wojny światowej
należy także pallotyn ks. Józef Stanek, powieszony przez
Niemców na własnej stule na Czerniakowie po tym, jak
odmówił porzucenia swojej posługi.

Kapelani nie ograniczali się do sprawowania
sakramentów. Prowadzili ewidencję poległych, udzielali
ostatniego namaszczenia, organizowali wspólne modlitwy
i podtrzymywali morale żołnierzy oraz ludności cywilnej.
Dowództwo AK zaleciło codzienne wspólne modlitwy
poranne i wieczorne, a od 1 5 do 26 sierpnia trwała nowenna
powierzająca walczącą Warszawę Matce Bożej.

Wyjątkowym przypadkiem był ks. Antoni Czajkowski
„Badur”, który po tragicznej śmierci młodego powstańca
przez dwa tygodnie walczył z bronią w ręku. Na polecenie
przełożonych powrócił jednak do obowiązków kapelana.

Historyk prof. Norman Davies podkreśla, że obecność
kapelanów humanizowała walkę. Dzięki ich autorytetowi
nie dochodziło do samosądów, a niemieccy jeńcy byli
leczeni i traktowani zgodnie z Konwencją Genewską.
Przede wszystkim jednak duchowni pomagali powstańcom
oswoić perspektywę śmierci. W kazaniach i spowiedziach
przypominali, że dla chrześcijanina śmierć nie jest końcem,
lecz początkiem nowego życia. ■

opoka.org.plzaKAI

ks. Jan Salamuch, o. Michał Czartoryski, ks. Józef Stanek
źródło: wikipedia.org.pl
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INTENCJE MSZALNE

­ niedzielny biuletyn informacyjny parafi i św. Mikołaja w Chrzanowie. Adres: Parafia św. Mikołaja,
ul . Mickiewicza 5, 32­500 Chrzanów, telefon: 32 623 26 24, e­mail : parafia@mikolajchrzanow.pl,

www.mikolajchrzanow.diecezja.pl, www.facebook.com/mikolajchrzanow, konto parafialne: 97 8444 0008 0000 0077 7087 0001

Kancelaria parafialna czynna: poniedziałek, środa, piątek, sobota: godz. 9.00­1 0.00, poniedziałek, środa: 1 6.00­1 7.1 5.
Zarząd cmentarza w sprawach pochówku i cmentarza parafialnego: poniedziałek­piątek: 9.00­1 2.00 oraz poniedziałek i czwartek 1 6.00­1 7.00
Poradnia Życia Rodzinnego: poniedziałek 1 8.00­1 9.00; środa 1 8.30­1 9.30; sobota: 9.00­1 0.00. Tel 51 2 1 80 000.
Spowiedź w parafi i : rano od godz. 6.30 do godz. 8.00; po południu pół godz. przed Mszą Świętą. W niedziele przed każdą Mszą Świętą.

7.00 1 ) Dziękczynna za Ojczyznę z prośbą o nowe
powołania do służbywKościele szczególnie
z naszej wspólnoty parafialnej
2) + Helena WĘGRZYN greg.

8.00 O Boże błogosławieństwo dla kapłanów i nowe
powołania kapłańskie – od Róży św. Karola
Boromeusza

1 8.00 + Celina PASIOWIEC – od rodziny Warzecha z Libiąża

PIĄTEK–7.VIII.
Pierwszypiątekmiesiąca

6.30 + Helena WĘGRZYN greg.
7.00 + Albina i Jan i ich dzieci
8.00 Wynagradzająca za grzechy całego świata

– od Arcybractwa Straży Honorowej
Najświętszego Serca Pana Jezusa

1 2.00 + Władysław STAŃCZYK – od żony
1 6.00 + Waldemar WARTALSKI – od żony Barbary
1 8.00 + Marianna TYLIBA – od córki z mężem

SOBOTA–8.VIII.

6.30 + Tadeusz CIUPEK w 23. rocznicę śmierci – od żony
i rodziny

7.00 + Helena WĘGRZYN greg.
8.00 + Wacław MELANIK w 7. rocznicę śmierci

1 8.00 + Marianna TYLIBA – od pracowników chirurgii ogólnej
szpitala w Chrzanowie

NIEDZIELA–9.VIII.

7.00 + Helena WĘGRZYN greg.
WYPOMINKIZA ZMARŁYCH

8.30 O Boże błogosławieństwo dla SióstrSłużebniczek
i osób konsekrowanych naszej parafii – od Rady
Parafialnej
WYPOMINKIZA ZMARŁYCH

1 0.00 + Stanisława LITWIŃSKA w 1 6. rocznicę śmierci, mąż
Władysław – od syna Arka z rodziną
WYPOMINKIZA ZMARŁYCH

1 1 .30 + Stanisław GÓRECKI w 9. rocznicę śmierci i żona
Józefa – od syna Rafała z rodziną

1 3.00 Za PARAFIAN
1 4.00 Dziękczynna w intencji PSZCZELARZY – od Rady

Bartniczej
1 6.00 + Zofia WILCZAK, Irena i Kazimierz KANIA
1 8.00 + Władysław POLICHT, żona Wanda i syn Albert
1 9.00 + Stanisława WALCZYK w 48. rocznicę śmierci

i Mieczysław WALCZYK w 46. rocznicę śmierci
– od dzieci i wnuków z rodzinami

PONIEDZIAŁEK–3.VIII.

6.30 + Wiktor ZAWADZKI – od rodziny z Podkarpacia
7.00 + Helena WĘGRZYN greg.
8.00 + Maria STARZYCKA w 5. rocznicę śmierci

– od rodziny
1 8.00 + Bronisława KRACZKOWSKA – od siostrzenicy

i przyjaciół

WTOREK–4.VIII.

6.30 + Karol NIŻYŃSKI – od właścicieli Zakładu
Pogrzebowego Idylla

7.00 O Boże błogosławieństwo i potrzebne łaski dla Heleny
WIELGUS – od rodziny Abram

8.00 + Wiktoria FRĄCZEK – od koleżanek córki ze SP nr 3
1 8.00 + Helena WĘGRZYN greg.

ŚRODA–5.VIII.

6.30 + Helena WĘGRZYN greg.
7.00 + Bożena BOCHENEK – od współpracowników Wydz.

Obsługi Dokumentacji ZUS – Inspektorat Sucha
Beskidzka i Wadowice

8.00 + Zygmunt KLIŚ – od znajomych: Wandy, Iwony
i Tadeusza

17.45 NOWENNA DOMATKIBOŻEJNIEUSTAJĄCEJPOMOCY
1 8.00 W intencji próśb i podziękowań składanych pod­

czasNowennydoMatki Bożej Nieustającej Pomocy
• W intencji kapłanówposługujących wnaszej parafii
i sióstr zakonnych
• W intencji ofiarodawcównaszej parafii
• O łaskę żywej wiary
• + Andrzej MIKOSZ – od siostry z rodziną
• + Jacek ŁACIAK – od rodziny Ulko z Rusocic
• + Władysław KOZUB – od Janiny Górka, Anny Mrowiec
z rodziną i Joanny Stój z rodziną
• + Antoni SZCZERBAK w 3. rocznicę śmierci – od żony
Barbary
• + Władysława KULIK – od Jolanty Kupiec
• + Stanisław SACHA – od rodziny Palecznych
• + Stanisław ŁUSZCZEK – od sąsiadów Agaty i Piotra
Łyszczarz z rodziną
• + Henryk RYŃSKI – od rodziny Burdów z Chrzanowa
• + Krystyna MAŁOCHA – od chrześniaka Jarosława z żoną
i dziećmi
• + Ewa SZEMLA – od rodziny Marii i Zdzisława Gawin
• + Danuta WIKA – od Agnieszki i Grzegorza Kućmierczyk
z dziećmi
• + Stanisława – od najbliższej rodziny

CZWARTEK–6.VIII.

6.30 O Boże błogosławieństwo i potrzebne łaski
dla Zgromadzenia i nowe powołania
za wstawiennictwem bł. E. Bojanowskiego




